
 

… i oczko nie poleci! 

Rajstopy są nieodzownym elementem wizerunku każdej eleganckiej 

kobiety. W korporacyjnym dress code zajmują ważne miejsce – bez nich nie 

sposób pojawić się w biurze, czy na ważnym spotkaniu. A ponadto, zestaw 

spódnica plus rajstopy stanowi jeden z niewielu sposobów na 

zademonstrowanie kobiecości w zdominowanym przez mężczyzn świecie 

biznesu czy polityki. W PRL rajstopy były dodatkowo towarem niezwykle 

deficytowym – a przez to pożądanym. Niestety, ponieważ są 

cienkie i delikatne, bywają nietrwałe oraz zawodne. 

Puszczają oczka w najmniej odpowiedniej chwili, co potrafi 

zepsuć nawet najlepiej rozpoczęty dzień. Dlatego też, odkąd 

rajstopy weszły do masowej produkcji, kobiety nie ustawały w 

wysiłkach, aby przedłużyć ich wytrzymałość. Przedstawiamy 

ranking najpopularniejszych sposobów: 

1. Pierwsza i podstawowa zasada to starannie opiłowane paznokcie oraz brak biżuterii, aby nie 

zaczepiać delikatnych niteczek. 

2. Dla wzmocnienia kondycji rajstop warto je włożyć na kilka godzin do zamrażarki. Tak 

zahartowane nie powinny puszczać oczek zbyt szybko. 

3. Aby przedłużyć żywot delikatnych rajstop pierz je w delikatnym mydle lub szamponie, a do 

płukania dodaj trochę soli i octu. 

4. Po założeniu rajstop spryskaj nogi lakierem do włosów. 

5. Powstałą już dziurę można zamalować lakierem do paznokci, klejem 

lub miękkim mydłem, aby oczko nie poleciało dalej.  

6. Rajstopy można oddać do repasacji (np. w Łodzi istnieje jeden tego typu zakład, gdzie 

podciągnięcie jednego oczka kosztuje 20 groszy, naprawa większej dziurki – złotówkę). 



 

Efektem starań o przedłużenie trwałości rajstop jest jednak głównie 

narastająca frustracja, gdyż powyższe sposoby są po prostu 

nieskuteczne. Producenci rajstop od 

lat nie ustawali w wysiłkach, aby 

stworzyć włókno, które będzie bardziej 

odporne na uszkodzenia mechaniczne. 

W trosce o dobre samopoczucie kobiet stworzono rajstopy Gatta 

Fortissima, które dzięki zastosowaniu włókna LYCRA® Fusion są bardziej 

trwałe. Dziury i zaciągnięcia, nawet jeśli powstaną, nie przekształcają się w 

lecące oczka. Można odetchnąć z ulgą i przejść przez pełen stresu dzień 

mając pewność, że nasze nogi wyglądają perfekcyjnie. 


